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tego, czy drogą poręcz.enia. danego wszystkiem wydaje mi si~ ni.eun~ tral{tatu światowego ułoiy się on knionem założenie, i2' 
trwale, czy też nie. A sąrl nasz o· poltój musi być zawarty bez. tern, oo ma b.vó podstawowe~ni l .zwycaęstwa. ' 
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Rewizor z Petersburga 

istotnymi warunkami wstępnymi ~o- .. - Proszę o pozwolenie, bym mógł -dobnel trwałości, należy wypowie- wyłożyć me osobiste interpretaóje,, dzieó obecnie, nie późnifll, gdy mn- i pro::izę trzymać si~ tego, ~e nie ·głoby to byó późno. Zaden tralr_tata?_\ myśiałem przytem o żadnych ou­żaden wspóinie zawart:v pokó1, nie dzych interpretacjach. Usiłuję spoj-~ angażująoy narodów nowego ~wia~a: rz;eó w twarz; rMozywistośoi bez nie może osiągnąć rzeozywis~osci żadnych niewłaśoi wyoh obsłonek. przysztego zabezpieczenia przeciw!rn Zwycięstwo oznaczałoby pokói, któ­woinie. Istnieje wszelalro tylko ie: .. ry zostałby narzucony przegrywa1ą„ 

:;:tuka w 4 akt.· ze Śpiew. i tańcami. kome_dja 

Niedzjela. ~8 stycznia 1917 r. 
o godzinie 3-eJ po połurntu 

.::brai. bistoryczoy w 4 akt 
Michała Bału<!lriego - - den rodzaj poirnju, ld.6ry naro- · k · b ł b dy Ameryld mog~ poręczyć wspól- oym~ a warun i zwymęsoy Y Y Y 
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~"l! tymi, . które narzuconoby pokonane„ nie. . mu. Byłby on znoszony z uczuoiem Pierwiastkami takiego pokoiu rozczarowania .kos~tem oiężkioh, nie• m usz~ być pierwiastki, posiada1ące znośnych ofiar. Pozostawtłby on ·zaufanie rzadu amery:kańside·~o i za~ cierń, uczucie zemsty, gorzkie. wspom„ dawa1ająoe Jego zasady. Pierwiast- nienie, na któryoh · .zawarty pokój ki, zgadzające się z polityc7iną wier~ spoczywałby nie trwale, lecz, jak na 

il o o 
Prezydant Wilson zawiadomił iWarcie mołch zarn 1uró-w l celów, któ- nuścią i wiarą, oraz z nraktyczn1~m ruchomych piaskach. J edyme p{}kój (>iśmiennle senat. amerylrnńsld, i:t re uznałem, ialrn oliow ą7.rtk mszego przei\onaniem, które oddawna. wyzna~ zawarty pomiędzy równe a równem chce zairnmunilrować ważne w1ado~ rzadu w dniach na·t:Hz-•zy»'.'h. a na- wai'y narody Ameryki. :~1e chcę po· może być trwały. A nawet zasadą 1J1ośoi1 ldóre ohQiaiby przedłożyć stę"pnrn do stworz,:..nin vomiędzy na· wiedzieć" 9-.e rząd amerykański bę· pokoju iest: rC>wnośó i równy udział senatowi osobiście. Senat postauowił rodami pokoi n wedłu~ nowyoh planów. dz1e opierał się jakimlrnlwielr wa· we wspólnej korzyśof. Właściwy prezydentu wysłuchać. · Jest niemo?.liwem ażeby naród Sta- runkom polrnjowym mocarstw wolu- stan. duchowy. właściwe uczucia .Podajemy następunee tłornacze- nów Złednoczonych n1e miał wziąć Jf\C.vcb~ lub, że b~dzie usiłował unie- wśród ludów, by zawrzeć trwały po~ nie dosłcn'lfne nowego adresu Wilso. ·udziału w tak wielłdem przedsięwzit!- waiuió te ni,~zaieżnie od tego, iaki- kó}„ warunkują sp.rawied1iwe uregu· 'la, który duręczony zoatał przeZi rząd ciu. . Wziąó ·. udział. w po~obnej i.niby or~e byó mogły. - U wa.z.am j?- !owanie męczących zagadnień tery"" amerykański obeym .mv:)arstwom. - misji jest sposobnoścH\i które} naro- dnalr za pewne, - ze proste .zawar~1e torjalnych, roszczeń ludowych j na· A.dres WHsona posetstwo dor~czyło dy nasze szukały stale: za pomocą po!rnlu pom.1 ęd,,,y P aństi.1rnn11 woillią· rodowych. Owa równowaga ludów, urzędowi spraw zagranicwyc.h dzi· zasad i zamiarów, oraz dąteń ob.vwa- cem1 nie zadowoliłoby nawet ich sa- pomii~dzy Jdórymi ma być zawarty <siai (23 stycznia) przed południem. telskich, za pomocą uznane} prai.rty- mych. - Podobne uinowy pukojowe trwały pokój, musi być równością Adres hrzTul: ki rządu od dnia, w którym u two· nie mogły by trwale zabez15ieczyć po~ ich praw. Gwaranołe wzajemne nie Panow~e Senatorow.1e. Dnia 18 rz:vliśmy nową narodowość w2niosła koju. powiuny znać żtH1nych różnic po· ')'rudnia st;ierowałem 11c> wszy~tkrnh h~·noro~ą nadzie·ę, iż we wszystkich BędziA koniec-znem, by zo- między narodami wielkimi i małymi; ~ządów państw w_o}u;ą~ych jedno~ swych. _czy~;~ch wytlrniet!lY dro~ę stała utworzona pot~ga, fako rę- pomiędzy silnymi i słabymi. Prawo brzmiacą notę,. W którff! za pro po ludzkOŚC!. „\le możemy . Sl~ obecnie .ko]mia trwałoŚ·Ci UUlÓWJ 
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potęga, musi byó ngruntownne llft wspólnej nowaf~m im określić l.ioldadniej, niż dla honoru powstrzymać· od _wspó~· ldóra musi być tal< wie!ką, aże sile, na sile indywidualnej. na wspól­dotychczas bylo to or.ynionem prze;;§ -pracy, do jakiej zostaliśm.Y ~eiwa!11~ by żadna tnna potęga, i :).aden. z 1181 sile wszystJnch ludów~ od któ. obie . grupy wojujące, warunkj, Nie pragniemy się. równi ez od mel obecnie woiu'.ąoych narodów, żMn e rych zgody zależnym . b<1,dzie połrói~ które by urr.ożłlwHy im z,awaroia po- wstrzymywać .. Lem?A winni iest~ś~y z utworzonych dot,ych0zas. prz.ymierz Nie może prl:Jy tern ooiywiśoie mleó koju. · nam samym. i ~~mym nar_odom. sw_1a- ani też 1a1rnlrnlwiek mozlii11a w pny- miejsca równość terytorJóW i środ· Przemawiałem w J.mieniu ludz~ ta, by wymrnrn,c ~arunln, nn: 1~k10~ ,szłości kombinacja ludów uie moµły ków potęgi, jak wogóle żńdna inna kośoi, oraz . praw narodów neutral- czuie:r;ny sję gotoyvi d? speł~iema t~1 jej zaoponować. .Jeżeli 'po!I{}'J, l{tónr równość, Ilio poohodząoa z pokojowe· nyoh, do 1rtóryo~ należymy ró~11ie~ usługi. Usługa,_ J~k.ą }Pełmó · m~si~ wkrótce vowlnien być. zawttrty, ma go i prawnego rozw~ju lud_ów. _NiJ~t my
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albowiem w1ele na:::;zych naiważ~ ~y. polega ntemuieJ, ;a!r w nastęeu być t.rwał.vm. to musi on by~ ~ape1.y; llie żąda i me spodziewa się w1ęc.e1, niejszych interesów ~yciowych stało Jącem: . , . . . niony przez zor~iwizowaną w!_ęks~rnsc niż równości praw. Ludzkość wy~ si~ prze3 wojnę wielce zagroltone. - Ażeby zapewmc. P?k?J . 1 spr~- mocarstw eałego śwrnta. U~ wa- c.zeku;e wolności życia, nie zaś. ró.:. Państwa centralne ud:liieliły octpo- wiedtiwość na całym sw1eme, mus1- :runRów bezpośredniego za\'J\.'arcta po- wnowagi mocarstw. Liaden po~ój ·n!e wiedzi, która jedynie oświadczyła my przyswoić innym narodom auto- Jrniu zależeć- będzie, czy zostanie 0 - może i nie będzie trwały~ o tle me foh gotowość wejścia na kont~renoji :rytet nasz i nae;zą potę~ę. rrego :?- siągruęty pol{ó~, z~ J{t~ry _będzie uznaje i nie bierze w rachub~ zasa­w układy pokojowe ze swymi prze~ statecznego uregulowama sprawy nie można poręczyć ZagtHimerne, od ciy, iż rządy całą swą slusZiJ~ wła~ ciwnikami. Państwa koalicji odpo~ można }uż dłużej odraczać. - Slul!lZ· którego zależeć będzie r.:ai:Y P~Z.Y- dz,, otrzymują Jedynie za zgodą rzą. wiedziały znacznie \Nyraźniej i choó nem Jest tylko, że rząd nasz uprzed~ szły pokój. oraz polltyka swrnta, Jest dzonych, oraz. że nigdzi.e nAen~a ta• w samej rzem~y także w ogólnych nio jeszcze powinien następu•ące: kiego prawa, by ludy jeden potentat· wyrazach, to i tak z. możliwą stan?- · Czy wo ina obecna jest walką o od11a wał drugiemu, jakby stanowiły wczośoią„ fttóra za~lerała ~. sobie sformułowa.ć warmmki, słuszny i pewny pokói, czy też tyl- one własnosć. Uważam · naprzyklad azczegóły zabiegów 1 gwarancJl w ce- ko o nową rówuowag12 mocarstw~ za pewne, jężeli odważę si~ na ie-lu naprawienia wszrstkie$'o, a które na podstawie których będzie się e~uł jeżeli jest oua tylko tern ostatniem, den jedyny przykład, że .· wszyscr 'Według nich stanowiły pierwsze. wa~ uprawniony, by zapytać naród o 1e- to kto zechce, kto może zagwara.nto- dy pl o maci zgodzą się, iż -winna Hit­runki do zadawalającego załagodze- go zgodę na uroczyste i formal· wać trwałe podwaliny równowagi nieć nia sporu. W ten sp?sób za pomocą ne przystąpienie do ligi pokojowej. not i umów? ·Jedynie tylko uspoko­~tanowozego vorusze~ia sprawy .Po Stawiłem się tutaj, by U(}Zynió prób~ Joua wewnętrznie Europa może być koju, który ma zakonozł"ć tę woJnę~ sformułowania tych warunków. Wo]- Europą zrównoważoną. Nie powinna posunęlismy si~ znaozme naprzód 1 na obecna musi być pierwej ukoń„ powstać. równowaga mocarstw, Jecz zbJiż.yliśmy sif} równi~ż ku roztrzą· ozona, lecz szo~ery i uczciwy wzgląd powstać winno · towarzystwo m~· saniu międzynarodoweJ zgody, która na opinjtJ świata obowiązuje nas do carstw, nle zorganizowana rywal~: później ntrzymywaó b~dz!e na wodzy oznaimienia. że, o ile sprawa doty, ~mcia. 1eoz zorgnnizowany pokOJ oały świat. W 6 vi.szystkrnh r_oztrz.ą- ozy naszego współudziału w po~~cze„ wspólny. Na szczęście otrzy~tt~iśmy saniach pokojowych przyzna1~ się, .t1iu przyszłego pokoju, stanowi dla bardzo szczegółowe inpevrn1en1e co te pokój musi doprowadzić do Jasne· nas wielką różnic~. jaką drogą i na do tego punldu. Dyplomaci obu ~o­go porozumienia się .mo~arstw~ któ-. iakich warunkach zostanie ukończo- ]ujących obecnie grup ludów WYJ3:­re praktyo..mie uczym memożl1~em, ~a wojna. Traktaty i umowy, które śnili w zupełuie nied wu5irncznyoh atebyśroy kiedyś znowu zostali. na- Ją zakończą, winny zawierać postano- wyrażeniach, że nawe~ cząst~ą .ce­wiedzeni przez .podobną kat~strofę.- wienia, które stworzą pokój, jaki 1ów ich, oraz ich zanrntrów nie Jest Każdy nrzy1·ac1el ludzkośoJ, każdy byłoby warto por~czyó i zawaro- ~ _ • _ .... ~ .r Ji wać. _ "·1usi· to b_u" pokój, któr.Y. zeiszczenne an11 ~~~em1.1ęze1ue rozsndny człowiek musi to uzn.ao za l.\ .1 u . . • • . '1: S ł t zna1dz1·e przyzwo1·e111·e całei ludzkos- przecswmrn:ow. niedopuszczalne. zuka em eJ spo• ' 
1 · sobnoścj„ by zwrócić się do Pa_nów, ci i służyć będzie nietylko :różno- 1.V szetaJrn milczące w n i os o z za. albowiem uwa~ałem się za zobow1ąza· rodny_m · interesom i bezpośrednim pewnień tych mogą nie być jedna­nego względem Panów, jako ~rz:r· celom narodów, prowadząc.von -woi- ko wo jasnymi dla wszystkioh. i mogą dztelonej mi instancji, do U}8.WDlepta nę. Nie mamy głosu, aiż.eby wy- n!e. b.v6 ró_WDJ!fl,i r~ jed~e} j po dru­przed nimi, z powodu osta~ecznego razie, jakimi winny by6 t.e warunki. gleJ stron~e w;e1krnll wo~; pważam postanowienia w na.szyeh mitid_zyna- Wszelako z pewnośvią mamy gfos to za_ vowmn?sć~ _gdy. usuu1ę wyło-1odowycb. obowlązkaeh.. zu peło.1e o-. nr;r.y wveJ.fl,gani11 WUl•Y 4-ó.w co ;i . ży& Jak my Je l)OJD'.IUJirnW. P.r ... M~<le-

niepodległa Pohika, 
oraz, że poręczonemi być muszą nie~ 
naruszalne gwarancje żyoia, . wyzna ... 
n1a, gospodar1d, oraz rozwoiu sp.o­
łecznego ws,zystldoh cz;~ści tego na~ 
rodu, które łJ,yły dot.ychozas po~ 
władzą rządów innych wyznan I 
w roo-o usoosobwnycli .. Nie mówi!} o 
tern °diatego, bym chciał p.odkreś1i6 
z naoiskiem abstrakoyiną zasad{} 
polityczną, która dotychc;zas była. 
wrogą wszystkim marzenioll1 . woln'?„ 
sciowym w Ameryce, lecz. Jed-y~rn 
dla tych samycl1 powodów, dla 1a„ 
kich mówiłem o pozostałych warun­
kach wstępnych pokoiu~ ,wydających 
mi się nieuniknionymL · jedy.pie ·.po• 
rneważ pragnąłbym zupełnie szc4erze 
u1awnić rzeczywistość. Kaidy po: 
J\ój, który nie uzna i nie uwzgl~dm 
tych zasad, rozchwjeje sią . niechr 
bnie. Nie chcę zatrzymywać się n~. 
skfo"'niY~ia~h. i p-"'!~e.s~<\c.b Juti$- 1A;.AŚG.,_, 
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b 'ć Zł\ 6 tyr.rodni, dłużnicy już te~az mo• \Ą.rr'!';~/"Y <luoh ludności b"diie. wa_ J- sca i sposobności, Y wyrazi swe · " bo wrnzania zil· „,qv -.i i"stotne uczucia w stosm1ku do dąże„ go, poluywnv swe zo. . '>·' .. ! .czył o tQ pomysłowo i ustawrnznie. t u ku ciągniQt~ w monecie r11blowe1. po . a oały świat będ7.ie z uim w tem nia ku upadkowi, oraz . w s os n Jrnr.s1e 2 m. 16 mtlrlrnmi Hzes~y i:i1e­„ympatyzuwał. ~wiat może .b_y6 po do ruiny, jakiej grozę Wldz_ą z powo: miecldoJ w mieisce mat•elr polskt.oh. korow.um wówczas. tylko, gdy życie du nawiedzonych przez wo.JnQ ludzi l · d tucz 1 
'
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t 1 l 1• m1·a·st", naJ·dro. ższe swym.. ser. oom. A by nastę pole za po) le :6 sz .· „ ieo-o opierać si12 łlędr,ie na rwa. ~.r.c l · "" t "'"'low nlu rubla wy· 1 
l"l t k 1 A J'e~eli dam wyraz oc~elnw.amu) że nemu przewar .01;1...,. '' • •. i-podstawnoh. lló\ynow1tga a a n e no~6d 1' rz::i.d Stanów ZJednoczonych. wolaoemu przez. Siiny p0:pytt po1ecl mote J'ednak rnl.n1eó tam, gdzie <u. -~ t · · 1 om komuna „ t d 1 Zdecyduj ""' s„1·A wraz z .. pozo.stałymi łem wszys .Jmu zw1~~z r . . . .. _ nozoata\e f)ra!'rnienio hun u. g ze ..-. ~ 1 rpotacjom prawno t' ..., 1 ł ludami· "'.yw1·11'zowan. ym1 zie.nu no. za„ uyrn i innym trn , . nft>ma spokoJU ducha, poczuc as usz... ' ..., nł gubernatoi:. bezpl'ec"en1'e trwałego l•Okoju, n.a pod- publicznym w gener .... - . _ nośei. wolności j rn•aw11. „ · sl"1""lll a 1)y przy regu • r ata.wie wyłoiony_ch przeze m. ·me. wa- stw10 warszaw ~ 1 "" , ~ , Prócz tego, o Ho to tylko motll~ runk6w, to mówi~ tak tem śmielej, !owaniu swych flru.u1sQwy~h :zobo-wem jest dt) prt.eprowudzenla, każ· poniewaź dla każdego myślącego ja_ - wiązań (). n. wypłata pen~]l, ,,rowb1.oe: d "'"lU narodowi. Jctór.,_7 walczy obeo- · d '"anie po~ycze.u. µl\ ..,„ " d snem .jest, ~e w podobnem orzec.zemu 01zny wy nv. · , - · ł nie o zupełny ro~wól .swych śro . nie J'est z,.awarte ża.dne odst~pstw~, ranie' Jrnutrłl,.któw i t. d.),. ui;rwa .Y ków, swei potęgi, w1n1en być przy„ . ś narodoweJ zn podstawę wyłąc:rnie markt. pol­... nany. bez1;0śred11_1 rJos.tęp do wJe1· ani od naszeJ .spu c.1zn~ . . ·' sl·1·e·. f>ó,"'nież należy nowe. pro1elrty ;IU h ani od nasze1 po1Ityk1 narodoweJ, ~ .\ •• t kioh dró~ lromu111lrncyn1yc no. mo· lecz racze.J· zawarte iest w niem SP.e. ł- budżt~tu na. bieżący rolr eta o_wy '.,.,7„c'i. Gr1 rr.i"" 0tae si1a to nie mo~e 1 · 1 h. .i 11{0 w Il'·~ „l ... aoł1 J>OlSkICh. .ua~ 1 

Lt-. " "" " nienie wszystkiego teg~ .co zapow1a~ o cres au iy .i.„ • 'przez odstn1pienie1 uastąpić ~o mo~e damy lub 0 co walczyhsmy. . Do czasu 'wydania banlrno~ów pol--;"niewqtpliwJO drogą zneutraliz?wania ProponujQ tedy by ".'°szystk~e sldc.h mark~ polską zastępUJe marka :bezpośrednich praw komunikacyJ- ludy jednomyślnie przyswolły so~1e niemieclrn. Wzbronioue jest kasom \J)J:ł.}h pod ogóJm\ gwtl:raucJą pokoju. doktrynę przezydenta Monroego, ia- gmmuym i iunym Jro~porac/om pra­l>.rzy sprawiediiwyoh umowach żfl.· ko dyktrynA świat~. iż żaden naród wuo publioznym pobierać opłat~_ ""'." '.·dey.1 ·1~r6•l n1·e Jiowinien zostać od- '6 • b bi l 1 r ·1,,. ·~·y"'s"'-vm au1żell • „"' ' nie :powinien dąż.yó do tego, y . sw_ą ru ac i po 'u s "' •• " ,...,, ~fętym od swobodnego dos.t~pu do form~ rządzenia rozciągnąć na. .Jaki- ioo m. =· 46 30 rb. :otwartych dr.óg handlu św1atowego, ,kolwiek bndź inny lub inną narodo- 'l,en sam obowią?.ek ma.ją tnk~e a drogi morsłcie muszą być wolne '"l k d d rzez „ ... równo w teorJ·L ,jak 1 w praktyce. woś<\ oraz, że rnczej aż emu. na~o- mfo}sca sprzedaży, ~L·:t~ą z~?,e . P tó · uu • dowi, zarówno małenn~, jak wiellne- gmmy, oraz oso~y J orgarllzao10. l{ ~ .. Woluość mórz iest „conditio sine mu, P.owinna ·przJ:słu~1wać ~wo boda.. rym gmrny powierzyły sprzedM, to qua non" pok~)ut rów.no_ści i wspól- samoistnego okreslema sw_eJ for:rp.y' waru. . . . . 
:nej pracy. N1ewątpł1w1e. kouiel.}zną rządzenia bez przeszkody l bez me- Dalsze śr~dk! przeciwko sztucz-b~dzie równie~ dosć radykalna. re wt- bezpieczeńst"'."a. . . Il''Illll przecełll amu rt,!ł.ila zostają za-. zjcl wielu reguł i zwyczaJóW mr~dzy Proponu1 ę, by w przy.szłoś~1 !;!Lt'r.tiżone. 
narodowych, stosowanyc~ ~otyoh· ·wszystkie ludy zaniechały. w1k~ama Warszawo, 20 styoznia 1918 r. czas, ażeby morza ~o~ymć 1stotn1e się w przymierza, popychaJące Je .d? 
woluemi i pod ws24elk11n1 wzgl(,ld~mi współzawodnictwa o potęgę, w s~ec Szef zur3ftdu cywilnego przy wspólnymi dla Ji:orzystanla z nrnh intryg samolubnego współzawodmc- generał • gubernatorstwie war-przez Juctzkość. Lecz lrnnieo:u10ś6 ta- twa, oraz gmatwania własnych spraw szawsłnein ~:iej rewizji jest niezhQdną. Bez nleJ przez wpływy, pochod7iące i; :-;ewnątr~. w z. (podp.) v. Born-Fallou;, nie może być ufności, zaufania wśród w koncercie mocarstw me będzie POS'l1ANOWil.!1NlE ludów świata. Swobodna. ustawiczna,. · gm tvx'an-.rch ·~I1'"nsow Gdy w~zys-

d za. a· "• J . <"."" • • • ' " . () zrni'anie ra"'po.rzndzeuia. dotyczące-'rirnzagrozona komunilrnc)a po mi~ z. Y ł cz!:i s·"' by działać w tym sa- , "' '1 , ->• cy po ą, ''"l • 1'-1• . · ( · 1 go '"'aluty, z d. 9 grud. nia 1916 roku ~urodami jest isto~m\: czt;;śc1ą polrn_Ju mvm duchu, dla tego samego ce u, •• 
'.j rozwoiu. Zdefimowanie i zabezp1e- wówczas wsz:vscy działać będlt we (.Dµiei.mik rozporządzeń"· Ni 57). czeuie wolności mórz nie może na- ws-pólnym jn{eresie i zażywać swo: 
stręczyć tadnyoh trudności. o ilo body własnego kraju przy wspólne.) ~·szystkie rządy świa.fa ma.ią.szczerze ochronie. 
zamiar dojść do porozum1_en1.a w t:ym Proponuję: Rząd za zgodą rzą­
:wzgh;dzle. Jest to zagadnienie, zw~ą: dzonych _tę wolność mórz, o yiką 
~ane ściśle z ograniczeniem zbro1e11 na konferencji międzynarodoweJ .w.y­
morskich i współprac-ą flot śwlata, stQpownli. również inni przedstawrnie­
atęby morza zachować wolnem i bez- le narodów Stanów Zjednoc.Ji;onych, 
p1ecznem. Zagadnienie ogran!cze.nia jako rzecznie;r wolnosci. or~z ~gra· 
~brojeń morsldoh prowadzi do Wl?L- niczenie zbrojeń, które z woJsk J. flot 
kiego i być mote trudnego zagadnie uczyni wyłącznie narzędzie porządku, 
nia ograniozenia wojsk i progrnmu nie "zaś n;,paścL 
~bro1eń militarnych. Oto sn amerykańskie zasady 

Art.ykuł I. Ust~p 3 paragrnfn 1 
rozporządzenia o wa_lucia.z ~· 9 gru­
dnia 1916 r. zostaJe ~rn1es1ony. .Ntt 
mie1sca jego zarządzam: . . 

Wszystlde w rublach optewa1ąoe 
zobowiązania płatnicze mogą być u· 
iszczane w polskiej walucie marko„ 
wej według .kursu l rb.=2.16 m. 

Artykuł II. § 4 rozporządzenia 
o walucie z d. g grudnia l.916 r. o­
trzymuje nastfipująoe brzmienie: 

Zagadnienia tak trudne i dru~li podstawowe~ i amerykal'iskie linie wy-
. we. jak te, winny być rozważ11ne tyczne. O inne nie moglibyś!Il? wy­

lladzwycza1 sumieunie i IDU:i!Zą by6 stępować. I są to zasady i lJme .wy­
rozwiązane w duollU istotnego po~ tyczne, przewidującychmężczyzn1 ko­
lednanin, o ile pokój ma sprowadiilć biet, wszelkich rodzajów, w kaMym 
błogosławieństwo na swych s~rz;r na.rodzie nowoczesnym, w kąMem 
filach i zapanowaó trwałe. Pokó1 nre oświeconem społeczeństwie, są to 
mote być OSi<\gni~ty bez. ustępstw postula.ty ludzkości i one muszą źa­! bez ofiar.. Uczucie bezp1eczeństwa tryumfować. 

Wszystkie interesy prawne, idóre 
sprzeciw1a1ą się ninie1szemu roz­
porządzeniu, uwa?..ane b~dą za n1e­
watneo 

Warszawa, 20 stycznia 1917 r. 
Generał-({ubernator 

(pod~.) wn. Besel"r. 

POSTANOWIENIE ł r6wnośc1 w$ród narodów nie mote 
iii~ o::;tać, je'.teli lrnntynuowane b~dą B1lllllllll!l!1llllllllllllllllllllllllllll!lllllllllllllllllilllllll!lil!llllllllll!llllli1111111111ill!lllllll[ll!llllllllllllllll1111111:111• !wielkie nadmierne zbroJema. Dyplo~ 
fmaei świata muszą uczynić taki po­
'.kó1, a narody wiuny również z go• 
ltowośoJą według niego ułożyć 1 po· 
lcierowa.e swą polity1rą, podobnie Jalr 
dotychczas zbroiły si~ do wojny i by­
'Y gotowe do wali< :iiaborezych i ry­
walizacji. 

o ~mianie rozpo:r~ądze111a, dotyczące~ 
go waluty z d·. B kwietnia 1916 roku 

(„Dzienniłc rozporządzeń" ~· 28). 

Sprawłł! zbrojen na lądzie 
i na morzu 

jest najbezpośredniejszą i najprak­
tyczniejszą sprawą, od której zależy 
!przyszły dobrobyt narodów ~ lu~z­
:łości. Mówiłem o tych wielkich 
'rzeczach bezwzględnie i najzupołniej 
'wyraźnie, ponieważ postępowanie ta­
kie wydaje mi si~ konie?z~em, _.je~eli 
skądinąd t~skne pragmeme sw1ata 
:do pokoju ma jakikolwiekbądź spo­
'.sób do.jśó do słowa i wyraz~ .. Je­
·stom być może jedynym ,człowiekiem 
:na wysoce odpowie~zialnym s!a~o­
wisku wśód wszystlnch ludów sw1a­
ta który może wypowiedzieć si~ 
~wobodnie i niema potrzeby zamil­
ezeć niczego. Mówi~ jako człowiek 
prywatny, a Jed~ak naturaln_ie ,j~dno­
cześnie rówmeż .Jako odpow1edzxalna 
głowa wielkiego :ząd_u. Przekonany 
jestem, że pow~edziałem to,_ o~e~o 
oczekiwał odemme uaródStanow ZJe­
dnoczonyob. Winionem dodać jesz­
cze. że, 1ak spodziewam si~ i wierzę, 
przenunriam istotnie na rzecz wolno­
myślnych i przyjaciół ludzkości, oraz 
na rzecz wolnościowego progran~u 
Jrn.żdego narodu. ChQtnie oddam s1~ 
wierze, ie przemawiamr~w.nież w myśl 
milczącveh mas lud~kosc1 wsile!k1ch 
fJkolic~ które joszczo nie mh\{y miej-

OBWIESZCZENIE. 
W ostatnich tygodniach kurs 

rubla podskoczył w górę, tracąc Artykuł I. § 1 rozporządzenia, 
kontakt z istotną wartością rubin. dotyczącego waluty, z d. s. kwietnia 

Na giełdach rrnutralnych w Sztok 1916 r. otrzymuje następu7ący do~ 
holmie 1 Zurychu wartość rosy1sk1e- datek: 
go rul>Ja papierowego wyn<Jsi po Ar. do czasu, dopóki polska kra­
uwzglodnieniu disagia marJri w sto~ jowa. kasa pot,yczkowa nie rozpocz'." 
sunl<u do franka szwaJcarskiego i ko- nie swej działalności, wszystlrie w 
rony szwectzldej, mniej wlęce1 1 m. rublach opiewa,ąoe zobowiązania pła· 
so. Na giełdzie londyńsk1e1 wartość tnicze mogą być zamiast w walucie 
rubla wynosi 1 m. 88, gdy w War- marek polskich uiszc:tinne w walucie 
sza wie Jmrs rubla trzyma sii:i od po~· marek niem1eckicb, według ·kursu 
czątku styczni a na wysokoś"i mnie1 l rb.=2.16 m. 
wi~cej 2 m. ao i przez to przekro- Artykuł II. § 4 rozporządzenia, 
czył nawet wartość monety złotej w dotyozfłicego waluty z d. 8 kwietnia. 
stosunlrn do marki (l rb. równa si~ 1916 r. otr21ymuje nastQpujące bu~mie· 
2 m. 16). me: 

Rząd niemiecki z inicjatywy pol~ Wszystkie interASy prawne
7 
kt6~ 

skich s1er Interesowanych u wata za re sprzeo1 wia;ą stę mniejszemu roz~ 
swój obowiązek wyst4pić przeciwko porządzeniu; uważane będą za nie­
sztucznemu przewartościowaniu rubla 1stnieJąoe. 
rosyjskiego w ten apol::lób, te przy- Artykuł III. .Niniejsze rozporzą. 
znaje prawo pokrywania wszystkich dzeńie wchodzi w życie natyohmiast. 
zobow]ązań w rublach polską walutą War8 zawa, 20 stycznia 1917 r. 
krajową. ktćni wydana b~dzle przez Generał-gubernator polską łcraJową kas~ po~yczkową po 
k · b 1 2 16 {pod1J.) von Beseler. urs1e r . = m. . 

Banknoty połskle1 Jrrajowej kasy 
potyczkowej są gwarantowane przez 
rząd niemiecki. Marka· polska b"'dzie 
obliczana na równi z marło\ nie­
mieo!rn,; wierzyoiel otrzyma przeto 
taką sarną sumę, jaka na.leżałaby mu 
si~ podług wartości obu walut w cza. 
sie połrn10wym 

Poniewa:t. banknoty polskie kra­
jowej Jurny potyczłwwej mogq być 
wypuszcr.cme do_pie.ro mniej \Jłłi~cei 

OBWIEbZCZENlE. 
Na mocy § 2 ustępu 2 rozporzą­

dzenia o walu•~ie w generał-guberua· 
torsiwie wnrsza.wskiem z d. B lewie· 
tr11a 1916 r. („Uziennik rozporządzeń~ 
M 28) zarzq•1:;.r.am co następuje: 

Art.fhUł I. Urzędowy Irnrs obli" 
czeniowy ma. IJyć aż do dalszego roz· 
pur?-ądzenia. •2stano~fony: . 

100 marek 46.30 rubli •. 
100 rubH=216 marek. 

Niniejsze rozporządzenie wchodZ\ 
w życie natychmiast.. . " .. _ 

'bzef administrac11 przy ge~e.rał 
ubernatorstwle warszawskem.· . 

g w z. (pod n.) von Barn-R'alZ~~ 

pra ~ .. o.I_ 
w sejnue lf.H1usk111n1.a ,,,, 

Ja1~ donosi „Nord. Alł.g. Ztg."'tn& 
posiedzeniu se/mu .. pruskiego dn. 18 
b. m. pos. Kardorf~ (wolno-,konserw.) 
oświadczył, że ch01ałby '1VZiąó pod ~1 

aę czy przy pełnem prz~strzegantu 
~t~resó~v niemieckich ma było~r 
moż1iwem ~aproponowaó pote~ zme-, 
sienie ustawy wywłaszczaJą(}eJ. .. ,, 

Mol przyjaciele. pol1!.yczm · ~le 
mieliby żadnej wątpllwośct co dozgo~ 
dr.enia slę na . to. Było~y bard~~ 
słusznem i oeiow.em rów1~iet _złago. 
dzió ustawę o os1edh.n1u B~~· Ni~ JD?" 
!lina trwaio za1rnzy"."a~ ?l!He_dlanią.}llfł 
Jrnlalrnwi ua gruncie l z1em1 polsi~i,e). 
Wszystko to bezwa,r~nkowo .o. wiele 
więceJ na.m zaszko~zlło, amt~li p~· 
mogło. Jądrem oaleJ sprawy ~da1,, 
si~ być, czy nie byłob;r ~no~hwem 
dojś6 z kóśoiołem J~atollek1m ~o. p,o" 
1·ozumienia w sprawie. ż.yozeń. D? ~o 
ud~ielania ·:nauki r~l1gn. Jezeh ~1~ 
to stanie to duchowieństwo polskie, 
co do którego z chęcią · uz.naj' ~e 
ono podczas worn;y . z~eh~wa~o . s11 
mtdzwyozaj spokoJn~e i· fo1a~ure fP~: 
ta.kiwania) odłąc:by się od w!elkop~l­
sldej propagandy. I my. nie zapo~ 
~ma ;emy nie bezpieozeńątw, które m:.o­
gą 1 wy~1llrnąć .z założenia pansbya 
polskiego. sądzimy Jednak, że pró~.~ 
można uczynić i że ten eksp.ery~ 
ment doprowadzi Q.o · pomy~l11eg9: 
lrnńca. . · .. -

Poseł Korfanty: Nie będ~ ~u J• 
maw!ał ogólnych względów ~obtyq~~ 
nych, dotyoząoyoh utworzeni~ Krti· 
lestwa Polskiego. Polacy byl~ pr~e~. 
cale wieki przedmurzem przec1w .. ba~~ · 
barzyństwu azjatyc~i8.1llll::.,.)!}ł~~AA~f 
wojnie zachowywali 81~ w~o;toW;<t~~.,~ 
wiedliśmy si~ w nadziel. · . . . : ·• 

N a pełnia uas wielka nieufność do 
rządu. 

Minister spraw wewn~trznyoh 
LoebeJl: Poseł Korfanty nie osiągnął 
swego celu, jeżeli c_h?iał dop~módz 
swoim rodakom z teJ l z tamtel stro„ 
ny granicy. Dnia 20 listo~a~a po­
wiedziałem, że rząd przystąpi do wa• 
wnętrznej polityki; o ile ona dotY:czy 
interesów polskich, z wszelką obJe.k· 
tywnością. . · . · 

Oświadczyłem, ~e rząd w sw01ch 
decyz;ach kierow~ó sięi. bę~z~e przy.; 
chyłnością względem ludnoscipo po!" 
sku mówiące1. Nie cofam nic z tego 
oświadczeuia, ale podnoszę, z& rząd 
.już wówczas oświadczył, i~. im mnie} 
krytycznie i więcej bezwaru~kowo 
poddani pruscy, którzy mówią po_t„ 
skim językiem, staną na podstawie 
poddaństwa pruskiego, ozuć 1 się będą 
obywatelami państwa pruskiego, tern 
łatwi ei będzie rządowi i atronniotwom 
większości ob.rać drogi, które dopro­
wad '?ją do polioju z nimi. Co było 
odpowiedzią na ówczesne przychylne 
i pojednawcze oświadczen.ie'? Oświad~ 
ozenie przedstawiciela trakcji poi„ 
skiej, kt.óre nie tylko było w wyso„ 
kim stopniu odmowne, ale nie zawib· 
rało t.aanego· słowa wdzi~oznośoi H ., 
wielkoduszny czyn obydwuch ces~· 
rzów. Jrtórzy polakom po stuleciu 
chcą dać wolność polityczną. V;adne· 
go słowa wdz1ęcznośoi, natomiast 
chłodny i ostry obrachunek z prze~ 
ciwnikami politycznymi. Czy tamo• 
wa odpowiada choćby rrn1skromnieh 
szym wymaganiom pokoju wewnętrz.· 
nego'? Uząd usiłował zaniechać wszel" 
k1ej ostrości. Dążył uczci wie do te~ 

·go. aby pod żad11ym warunidem sie 
nie przyczyniać do walki pomiędzy 
polakami a Prusami w tych oię~ldch 
czasach. Pan Korfuuty· w moralnem 
oburzeniu pod11os1ł zażalenia. prze­
ciwko administracji prus1c1ei. Do in 
stancii centra!nei takich za~aleń niB 
wniesiono. Polska rozwilała się pot 
badem pruskiem. Polacy winni za 
to dziękować Bogu ua kolanach 1 
l<rólow1 pruskiemu. (Pota.ki wania IJP 
prawicy). Ale nrn ą t.vllrn naif,ogar­
dll wszą niewdzięcinoSć. Pan Korfan · 
.ty pow10d.z1ał: "Polacy są napełnieni 
najgłębszą nieufnością do u;ądu pru-:_ 



. g· 

W dniu 28 styoznia :r. b. rozstat się z tvm światem 
I' 

• • y 
długoletni kasjer naszego Tow~rzyst~a, p.-zeżywsz,- łat 80. 

Ins~yt~eja. nasz~ t:raci \V: zmarłym szcZ1erze oddauego współ:pra.oownika, który pra.wością chara:k;teru oraz gorliwem i sumien~ nem apeł111uniem obowiązków ZJednaJ sobie ogólny ~zacUll.ek i uznanie. · 
. ZARZĄD 

Towarzystwa Wzajemnego K111edytQ Lódzkioh Kupców i Prxemy•łowctSw. 

W dnia 23 stycznia r. b. zmarł po krótkion ierpieniaoh 
ł' 

~- . 
kasjer Towarzystwa Wzajemnego Kredytu &ódzłdch Kupc6w i Przemyslowc6w 

przetyws~y lat SO. · · 
Zgon ogólnie szanowanego i szczerze kochanego kolegi naszego, wirnsziył nas do głt~bi i Wł!budził serdeczny żal w sercach 

na.s11ych. C3eść Jego pam ~c1 I · 

I T 
b. Gbywatel m„ Włocła.w~~a 

za.snaJ w B6gu dnia 23 stycznia 1Ul7 r., pr:ieżywszy lat 91. 

· Pogra,teni w {?łebokim sro11ti.q1; eÓrld, :.-.yn, SJ110wa, ;;;!ęcio-vi'ie, wnuki i prawnuki za­
wiadamiaią o nabożeństw e .ta.łobnem odbyć Slt} ma1ącam w Czwartek. d. 15 stycznia Q godz. 
H zrana w kościele sw Stanisława Kostkij wyprowadzenie zwiok nastąpi zaraz po slrnńozo­
nym naboże.ństwie na starv 0ni"'_J1~rz 1rn.tt1łiCkL. 

ski ego•. Przy takiej. nieufuości nie 
moga.: tego braó za. ·zła rządowi, 2e 
g okazywa.n.iem im swego za.ufania 
będzie bardzo ostrożńy. (Bardzo 1:1łu­
sznie-na prawicy). P-0set Korfanty 
powiedzial: „Gdzie jest pokól we­
wn~trzny? W1dzhny wSZf4d~1e wal.­
k~". Ja myś1~ inaczej i lepiej. Wczo­
rajsze pos1odzenia dało dowód. łie w 
Prusach jest .zupełnie jnaoz;ej. Za 
panem Korfantym stoi mała. liczba 
lud~ł, kt6r zy nie mogą wewn~trznej 
zwartośoi narodu niemiecJnego zakłó· 
eió. Pan I<orfanty mniemał, że po~ 
l!lOY t:fiv czują obywatelami arugtej 
klasy. O.ni' są prusakami i niem~ami 

_a za Niemcy my wszyscy wal ozy my. 
Priy puszczam, że także µan 1 puń6CY 
rodaoy. Nie· można ronóżn1a6 pol· 
skic!\ i niemieckioh obywateli pań~ 
st wa. · 

Nie mogłem na to pozwolić, aby 
tę mowę rozgłoszono w .kraiup bez 
zaznaczenia, że rzf:\d z takich mów 
wysnuć musi ws1.Selkle konse.kwenc1e 

·- ł zai:ządzi to1 oo jako .ł{onsekwencja 
takich wywodów jest potr2iebne. Zy­
we potakiwanie) .. -
Kronika 
- Dookoła wyborów. Dziś o 
godzinie 6 a) wieozoram w prezydjum: 
polieii odbędzie aitj posied3enie Jrnmi 
sarJatu wyborczego w celu ustalenia 
!}Statecznego rezultatu wyborów w ku· 
rił Vl-eJ. 

Podatek mie&3!!kaniowy. 
Właśoiaiele i rządcy domów otrty· 
mali w tych dniach formularze do 
''Nypełnienili 9dnośuie podatku miesz­
kaniowego na r. HH7. 

W dekłarac1i tej. należy odooto-
11ywać Jedynie te mieszkania, które 
w czasie od ltl lipoa 1916 r. do 15-go 
stycznia 1917 r. zmieniły swoioh lo­
katorów, jak równiei j takie, które 
od 16 lipca r. 1916 stały niezaj(jte, 
~aś 15 b. m~ były iuż zamieszkałe. 
Obok tego cyrkularz musi zawierać 
11umeraoj~ i położente łołrali i Hoś.c 
pokojów. Pozatem muszą być wyno­
~owaue :nazwiska i)miona lokatorów, 

którzy · si~ wy prowad;~ill, juk i tych, siu7ąeyen dla ca•ów dochodowych; 3) w lnter­
ki · · ' · · · · nahch i szkołach mil~jskic!l. w tanich kuahnlaah, Or'/Jy ie zu;mu/ą po 16 tym stycznia sip1talacb, pr~tułiach i t. p. imstyt11;;jacb do 
r. b. Qrn~ · daue o wysbłrnści lrnmor- brociyonycll i 4) dią. o:iwil~tlęnią '!life 
nego. . . . Podatek ten winieo być przez ga~owo.i~ 

_ Zaniechanie vrzedstawienia J10- i e!ekuown 1 ~ podawany odctz.ielnie na tachunek 
wyższego formurnrza w swoim OZllSie konsumentów, i pobietany razem z naletn..:ścią 

H zu2yty gu i elekuycinośo, .a :aastę'n'& skła.„ (do 1-g!ł lutego _r. b.) powoduie karę dany, w p'e1wsze; :połowie bżoego m·esiąca, 
pienię~ną do 10 tys1eay marek lub w kll§ie mlęjs\:ięj wm; ;r; odPgśxum ,obraohim· 
arasit. Kto si~ UdUWa od płacon:a po- kiem 
d tl ~\'> I · · · · - E<;hą Obc;rłaodu Stycznioweg~„ Pro-a ill u,.kl8:'1Z ramowego so1ąga na Sle„ szen ies·esmy o zazmiatenie, 2e oprócz Ligi 
b1e .kar~ czte:ro do dzies1ęćkrotnei K<ibiet PQls!tich Pogotow,a w„ enn.<: 11o w cr9a 
SUOlJ Ilależnego podatj{U lub pozb&- Pin·JJi uroczyętłłQ;I Ql'JChodu 151y;:~niowego W 
wienle wolnoscl do 6-CIU tygl)dni. Teatrze Wielkim przyjm~weła 1ówn et udział 

il.& ł Rada Narodqwa .m l...odii . lłlfYP au:one p~~yczki. W' Kob Pomocy dla· Ltgjon·stów przeli 1lele· 
ubiegłym_ ty,gouniu kusa m1eJ:.sJra przy gacje w haa:ze Wielka11 1ezpre~et1towa.t1e n;e> 
mag1strac1ę wypłaciła 892 u1ezamot- b1to 
nym właśy!JllfHcun domów tytułem po• - .2: ,,C•$hta" · Nadzwycził.1 cil.'lk~wie sk;,:p. 
$ ł Mk iw-n struowaay diamat de»el(tywny demcn;:tr;;want ycz iJ ,,,...; ,,. • . <>v . je&t ooecni" ll<t elmm·e 11 notuiru „Casino„. 
_..Z a.u:urcąsłkow Rozdz. Chleba JJmie}~rn e wy1etys~rowana . a11oja, obtifująoa 
j bt.ą~~i ... W - IJieJ\tóryołl U0Zą8tkaCh W nlOC uiei;>rzew1dztanych zdarz~n I EÓŻ{lego tO· 
Komitetu·• stl'óie domów przy odbio~ dnju niespo1htane~ Jest -W stan1~ z.a _ąo llW4Qł · .k· · 1 

· · b ' · d . widza od samego początku 1 trzymec Ją w nap1<:· rze art Da Chla dla iol~atorÓW 8.- ciu p~zez C~ły cias trwania wszystkich 6 ~JU 
nago domu, IDUS2if\ obecme przedsta- cz~ści dramatu utytu1cw11Dego „ TaJ~tJn'łlQ& 
maó pa~zporty poszczególnych lol~a- mum·i·. . . . - . ' • 
torów lub .tet upoważruenie Ilił. od lnór Cał0śc1 programq dopeło a dvWOlpDl!ll ko .·. · · ·· ·' · . media „Futro na kro:::tyt •. która bardzo na ci.a~ 
kart. sie poucza w Jaki sposób można belltamie pro-
....... Lik111id._cja „~toła PautiięnU. IQPgować spła.rę dłttgtt zarówno u. wim.7ci~!~ 
Proszeni jast~smy o zaznaozeme, iż Jak 1 u komarnika. 
zabranie likw1daoy1ne „Koia Panien" 
odbl}dz.1e su~ dnia 29 b. m. o godzi- . 
nie 6 e} w1eez. w lokalu własnym 
przy ut. Spacerowe} N2 37~ · 

-- Podatek od 01h1rietlenia. Na osta 
tniem zeoranhl .1ymc1.asowe1 ;o;ady Miejskie.] -jak 
JUŻ d.:mcs liśmy w skrócrmu wczorej zosiał za~ 
twierdzony prQJękt puda.ku od o~więtlows. 2a 
równo gazowego. jak 1 elektrycznego, który 
określon<.> w wystJkOści ló proo. Na· zapytanie 
radnego d ra Sraautłgama, czy_ i od ośw1ct1ania 
kłat„k schodowycn również pob•erany b~dzie po· 
datek-nadburmlstri Scnoppen odpowiedział po­
takująco, zamaozaJą:: pny tel okazii, 2e ustaoc­
w1enie tag o podatku. ułatwiając zanądowi mia· 
sta wynti;eżłeriie · itódła dochodów na pokrycie 
wzras111Jąoych pQtrzeb miasta - będzie zarazem 
r6wnowazo1kietn sprawiedliwego podziału i ptJW· 
nym rodzajem rekoro~osa y, dla tyęb, którzy, 
zmuszeni do oświetlania nafta, ponosili dotyc!t 
czas znacznie. w1eksze koszta: a poiatem- pod­
nlesieoie kJt;t:tu gazu i elektryczaośc! - wywoła 
w rezultacie ogranii:nenie w konsumpcji-co jest 
bardzo potądanii . 

Opodatkowaniu. nie będzie podlegał tylko 
gai. i eiekt•yczność: 1) w mies1kaniaoh wo;s~o­
wycłl n em1e~1de11. oraz ciłonkćw władz nie. 
m eclt •cb; 2J w budynkach b~:l~cycn wta~nośc1ą 
panatWa, mt1!Sta, Ufo gm!DJ WYLOalli0W8J, 18.k 
równie.z bctdących w ich u.zytkowan "• lee~ nie 

Dziś w środę, 24 st1cznie. r. b utub w ~ 
aktach, J. A. Hertla dla prenumaratorów .„Kur.e­
ra L6dzJdego• p t. „Młody las". . W Cl<'lllt&rt~k; 
25 stycz teatr nieczyony r. powodu inteasyw„ 
nych pr6b z przepys.mej komedji Gi.190lll p. t. 

Rewizor z Petersbu.rga•. _ 
" - w Piątek, :l& styczuia powtórzenie tiro· 
ezy51te~o widowiska, )c.tóre wypełni pośw1ęcona 
ofiarom pows1an1a i esouta na tle pQW,<Sll!ł\Q1ym­
traged1a L. Sowinskiego p t. „Na Ukr9.ini~-. 

- w sobotl} 21 stycz o godz .. 4 po poł. 
wesoły wodewil Nesiroja z tam~ami i śp•ewami 
P- t „ Trójka bultą ska"-WleQ;:. o godi. 6 pre· 
;n· era słynnej i pelnej wspaoidege humoru ko" 
medja w fi akt. Gogola, p. , t. „Rewizor z Pe· 
tersburga" z panem J. Orlińskim w roli Chlesta~ 
kowa, genjalny ten U' wór pr:&edsta W1a. Opart• nł. 
lapowmctw1e stosunki tycia ro11y1 sltiego 

- W niedz elę, dn 28 stycz. o godt. 3 pp. 
ob1a:i: h1stor3ciny w 4 akt M. Bałucld&go p;. t.. 
K1lińsk1"-Wie..;2:rem o god;: 8 tragedJa L. So­

;msk1e2'-' p. t .• N?i. i,)kra1n1<:;". 

UHl<LlN. (Un~(fowo). 
W ie! ka łhrrattH,•a Główna; 23 ~ 

ątycznia. 

WtH~hodnia widownia· \vajn~. 
Front W<>jsk ks, LeopoJda Bawar• 

. sldego. 

·w21dłut Dźwiny i na półnoonym 
zachodzie od Łucka 2lW1ęłrszat si~ 
eh willlmi ogień lł.rtyler)i, 

Nu. ziu,;bQdl?:iie od. Pyneburg& za· 
loga nastiyoh rowów przep~d1iiła. od· 
dział rosyjsld, który o świcie ~doła' 
wtargnąć do nasze} pr~edniei Unji. 

Pront wojsk gentr.da pułkowniki 
arcyksi~cia Józefa. 

W niektórych punktach lasó\\ 
' I Ó h . Jrarpaoluch i w g rac vogra.nrnz. 

:nyoh M<>łd8.wji P'~Y e2Systej mro:tnej . 
pogodzie doszło do ożywionych walk 
nrtylerji. 

Podczas potyczęk .na przedpo· 
Jach, IJOmit}dzy dolinaroi Sianiem ł. 
Putna wojska niemieckie i austrja_c. 
ko„węgierskie w!Ai~ły 100 jeńców, P. 

na południu od doliny Oasinu od. 
parły ąilniejsze natarcia nieprzyj~ 
cielslde. 

Orupa wojsk generała feldmar„ 
sza.łka Mackensena. 

. Nad dolnym bisgiem Putny po· 
tyeziu przednich straty miały po· 
wyslny dla nas przebieg. .· _ 

W Dobrudży wo)ska. bulga.rskit 
ł>rzelJroo~yły południowe ko?yto. u) 
ścia Dunaju pod Tulceą i utrzymałJ 
w swem posiadaniu brzeg północny, 
p~mhno ataków rosy]ekiob. 

Front nuu:edońaki. 
Nie wydarzyło si~ nic szczegól· 

neg~. 

Zachod.tiid wido1vnia u1oj119. 

front wojsk gen. fetdmarsułka 
Ks. Rupprechta Bawarskiego 

Na półnoenym-wsohodzle od Ar· 
mentieres oddiiały wywigdowczt 
pułków bawarskich wtargn~ły do ro 
wów nieprzyjacielskich i powróciły .i 
kilkoma jeńcami i karabinami ma· 
azynowynit 

Oddziały angialskie, posuwaiące 
si~ naprzód ku stanowiskom naszym: 
na póJnoenym zaeh~~zia od Fr<>meJ.: 



~~:_._;. ____ .............. ________ , ____ -.....!N~O~~V~'l'V'JY~K~UQ.!!R~J:!E~R~Ł~Orn~z!K~IJ2~4~i::1~tv~c~,z~n~i11~.J1~G~1!7~r~a~k~~u~.---.......;---,.,~.=b~a=rn~i~I~>r::awodawc~emi . będ,zie·l!'", 
Giętka artylerja. nieprzyjacielslm. poko;u mimo t? b.ęd7'ie na?al roZ'-'1'.a- ~i~~nużliwioną. Opinja·pu~la1~zdnyakk~~ łea zostały ,1>dparte. Wogóle działal~ ostrzeliwał& stanowiska nasze na pół- żaną, u:t; dopóki me zostante rozwrn, ·u silnie oddziatywa . ~a ,c "' . .r.!).'ł' uoś6 artyletji i lotników utrudniała, nocy od Bolszowców uafl Naru1ówlu3 zaną. J d zwrócony przemw Dumte. ·.G tylko nhwllami usl; ... pu;rica, mgłn. I ło wst rzą U, t nie Dumy stoją na .., ~ 1·~ i uszkodziła nasze rowy o'° ~ło""'Y 8. n~ie§skie 0 . nocie Wil- beanie po s ro . ' 1 'h" .. ' Pierwszy Generał-Kwatermistrz Skomorochy. ł li;'I ...., l':D ao~a„ Rada państwa 1 r~da_ ~:tac "Y'. .• Lu de n do r l f. . Na południe od Stan i~ awowa dnoczonej. Wszystln~ ~1~1.11 ::i wa!z 

Komunikat austrvi acki. 
wywiadowcy nasi zan talrow11l1. w o- LONDYN, 231.~Doniesienie hi~1- ki szlacheckie,. w lasmcie o. ~zie, kolicy wsi Zag-wóźdź pat~ol. nieprzy-, i·a Wolifa: O misji prezydenta .Wił· '!lemvsłowcy 1 przedstawimele; Jacielski i w walce na ?l1zln dystan.s sona p:sze: "Morni~gpost": W1l,son ~~yn:n~ie,faieli się stanowczo za część au-;trjaków zaJ~łó~l bagn.et.am1_, propoimJe rnte~wenolę,, t~ĘO rodz<~}.t:~ n;\ 'irnrsu . w polityce v.e_wnętr WU:OEN, (Urz~dowo) 23~go stycz~ 

nia: pozosta1ycl1 zaś, wzięli do niewol~. jaln1 alller,ylrnnie. o<„.rz1~c11I. podc:„:t, za zbiiżeniem· rzą~u .ao1 rnb Poza, tein trwało obustronue ost:rzell- wo uy o niezaleznosć 1 womy hrnz-. dawc7'ych. Dopć'.ln me, .1ędą u pańskiej. Gdy Wilson. dozwa.1.a.ł na te· pt·zes~lrnd;y tel, v'~~pótpracy,; narus7ie!lie 1rnut.ralnośct Belg11, rnó· ka działaloosć r·r~wodaweza l 
wH on, że każdy naród I?a praw_o nist.racyina staje sH~ dla r~ądu n, złamać swoje r.obowiąr.ania. Będzie źli wa. O ileby ce:.-;at~. nie; p.osiz 
to fatalnie ciątyło ua jego przyszłych :tego punl~t~ widz~n1a, to wym1en 

Wschodnia: tviJoumia wof11y. 

Pod Tulceą bułgarzy zyskali pół· 
nocny, brzeg odnogi Dunaju St. Georg. 

Nad dolną Putną odparto natar· 
eia rosyjskie. Również na południu 
od doliny Casinu oddziały nieprz;yja· 
cielskie daremnie wdzierały się do 
stanowisk naszych. 

Na froncie armii generała puł· 
kownika Koevessa miejscami stawa­
~y się wi~cej ożywionemi walki arty­
lerji. 

Dalej na półnooy, wśród c. i k. 
wojslc nic si~ nie wydarzyło. 

WłGsl{4:1 widownia wojusi„ 

'W pobliżu Gorycji nasze oddzia­
ły ochotnicze zaj~ły rów nieprzyja­
cielski i wzi~ły do niewoli 3 ofice­
rów i 134 szeregowców, oraz zdoby­
ły 3 lrnrabiny maszynowe. Pozatem 
:iytuaeja jest niezmieniona. 

l?ołuduio\.vo„ivschodnw u.dl.I o• 
\.VUia lVOjn9. 

Nic nowego. 
Zia.st~poa szefa sztabu genero.lnego 

v. łl o e I e r, 
marszałek poln.Y 11or11cinik. 

Co opowiadają rosjanie„ 
PIOTROGROD, 21 styczrna. 
Frout zachodni: 
\V kierunku Kowla. na zachodzie 

i na północnym-zachodzi o od W ie­
liczka dwukrotnie skierowaliśmy o­
gień artylerji na odcinki ntepr'.4yia" 
cieiskie. Mieiscami ogief1 uszkodził 
zasieki druciane przeciwnika. Czę­
stokroć stwierdziliśmy trafność poci­
sków, z 1dóryc1l jeden spowodował 
wybuch w jednym z opancerzonych 
okopów przeciwnika. 

wanie. 
Front rumuński: 
Z frontu rum uń:.:;kiego nic Wflźne­

go niema do doniesienia. vV niektó­
r.vch punktach trw~ilt pomJ:ślna 
przeds\Qwzięcia patroli naszych l ru~ 
muf1"lidch. 

Front kaukns1d: Na fronni& kau­
kaskim sytuac]a nie uległa z mianie. 

Komunikaty francuskie. 
PARYŻ, 23 sl;ycznia. -Urzędowo 

donoszą 22 styeznia po poł.: 
Na praw.vm brzegu Mo:r,y po 

gwnłtownem ostrzeli w~niu znatako­
wali niemoy wczora1 w1eozorem ;owy 
nasze na północy od Jasu Courieres. 
Artyleria nasza, oraz karabiny ma· 
szynowe złamały d\l\'.Ul\rotnie ataki 
nieprzy1ac1elskie. Lime naBr.e utr7.yd 
mano w całosci. W cif~gu nocy byta 
ożywioną walkn artylerii w odoiulm 
tyłów wzgórza P1fiprzowego, a w Al: 
zao i i Lotaryugji toc1,yJy s112 wailn 
patroli. 

Na reszcie frontu noo rninQła spo„ 
kojnit~. 

PARYŻ, 23 styc~nia. -Urr.ęrlowo 
donoszą 22 ::>tyt:7.nin wi@cz. : . 

Uzi eń mi11ął slO!:iUU Im wo spokoJ~ 
nie, za wylątk1em prawego brzegu 
M·1Zy, g-fizie w odcinkach Douo.umont 
1 1a::;ku Colll'ld't'S, bylu bardzo oż.V 
\".ihH1ą 'ł. al 1rn arl.v l•~rii. 'fo ~urno miało 
mrn sce w Wog·ezad1 i La Uhape· 
1otte. 

Minister lłmł~~arski o m>~ie 
l!uud oji. 

so1rJA 1 22.1. „Dnowuik" podaje 
rozmuwę z mrnistrem Petczewem. 
który powiedriiał: Po fakcie, gdy ko· 
alic1a odpowiedziała drwi nami na no­
tę czwórporozumienia i propczycię 
Wilsoua, wyda·e mi się podanie no­
wych propozycji za niewłaściwe. 
Gdybyśmy chcieli odpowiedzieć w 
duchu Jrnalioji, musieli byśmy naprz. 
tądaó oswobodzenia Ind.ji. Kwestja 

planacl1. . czterej mrn1strow1e prosZl\ . o UW! .... ,/Pi mes" pisze: Przyjęcrn propo- nienie. Jak zał?e~vnia „Russk. Sło~~:;~}.~, zyoH Wilsona podczas, gdy mocar- do czterech u11n1strów przs:,~ączyt~t~ · stwa centralne uzna1ą traktaty z:i dvrektor własnej Jrancelar11 cesa:~~ł~ ~. świstki papieru, oznaczałoby właśc1~ a·apowiedzią ze. ~~rony _cesarz~ wie przyjście z pomoc4 wrogom.. . . udzielenie dymis11 Ignat1~~ow1,„ „Daily News" pisze:. MJt;ia.. Wil- F;zachowskiJ i r 1krowsk11 otrzy sona rnozej da nowy im puls kłl: _u- dłuższe urlopy. ,:, rzekomo dla p r~aozywistnieuiu nadziei Europy. \:I~- to wan la zdrowia. / , niśmv przeto zaozelrać. czy JSt01>nl8 . , . zbli~yllśmy się do ~onferenoji po· Wwśazd Jussupowa ,~~a. Kry~ .• kojowej i do utworzenia trwałego so· SLiTOKHOLM, 231. Z P10trog:r;l1„, juszu narodów, czy też ni&. du rlonoszą: Głosn.v w. ostatrliob ~~§{ 
sa ·b. z powodu mord-~rstwa f!.aspuu:,a 
ksitiżę J ussu pow, 1dorelł;O łt:sc1,emJef3,t 
wielki książę Aleksar.de.r J~11cua,~~P'" 
wicz wra'.Zi z młodym w1elkun lrnfę'~ 
cien: Dymitrem ~awło.wiozem., <pax~; 
rozlrnz cesarza wyJeeł.rnlI z . Prntro· ,:'jt 
arodu i pociągiem ,specjalńym ~a[i,;~ 

Donfosł,~ Z"'~a(nzenie dymiis~ii 
H :1r1iatjeDa. 

KOPENHAGA, 23 I. _.:. :Naczelne. 
dzien1iik1 piotrourodzlde 1 moslnew­
stde uwaia.:ą ustąpienie ministra O· 
światy, Ignatjewa za. fakt, ma1ąc.~ 
większe znaczenie poJ1tyczne1 aw7:el1 
zmlana prezesa rady ministrów. "H.u:'l­
koJt1 Słowo" zapewnia, że powod u­
stąpienia Ignat1ewa był n~s~ępuiący; 
Gdy rrrepow w radzie m1mstrów o­
ś._,viadczył swe postanowienie porlania 
się do dymi sil, a to z powodu, że ce­
t:i1n·r, bez iego wie.dzy:t:~ltwierd:.Jit Pro· 
topopowa na stanow1strn m1111stra 
spraw wewnętrznych, a 11awet 1nia­
nował Dobrowolskiego mini8trem 
sprawiedliwości wbrew jego woli, -
wi12kszość rady ministrów oświad­
czyła się po stronie rl'repowa. M1ni­
ster finansów Barg, minister o$wia ty 
Ignatjew, min i sł.er spra.w zewnętrz­
nych Pokrowskij J mirnster 1iandlu 
Szachowskii wystarali się u audien~ 
oję u cesuza i oświadczyli mu, .z.e 
jakkolwiek nłe we wszystkiem zga­
dzają si~ z Trepowem, jednak wraz 
z nim są pr~ekonani, że dopóki Pro­
topopow pozostanie ministrem spraw 
wewn~trzuych, to współpraca rząr1u 

b 'T . . --"'.>- ::-,,~ się na Krym. , , 
S2 ty§3liecy policjantów ro"li• 
s~?.~C~!ł d~ tih"ó~ ~siwa ~olsk.ieigo 

\V arty 1mle o powiększeniu~(iin. 
tygentu policji "Russlroje; qłow.ow '~i· 
sze: „Należy · przypomnieć, ~e ,}do 
p1·el im1 narza na rolr 1917 . wmesł€J.płl 
800,000 rb. na . powiększenie p~~~ji 
dotychc:1;asowyoh :tunkcjonarjuszy~o· 
licJi i zw1ęlrnzenie .jej kadrów w ~~ąr„ 
szawie, Łodzi i innych .miejsco"ji;o.• 
ściuch, zajętych przez wroga". Lią~~ą.· 
funkc)onarjuszy poliny1nych w<J.f · 
gubernjacb, zajętych _przez W~Q'~a 
wynot1i 12ł500. · ·· 

--:·;:?~ :: ::>:?·::~;~~~l-_:<f 
':,-:..:-1 

Dla uczczenia pamięci ogólnie . ·powatan~go 
kasjera b. p Józefa Heymana zamiast , kwiatów 
na grób składaJą współpracownicy biura R? 25...;; 
na .Kroplę mleka". 

' 
1.«uez.160 az.mqop .m:;.ea.i ........ ;e.11sw:tmJ1.10 &MO.łlCHii'tM 
1.tMow1z p9a1~~0 eu auo:11e12s>1az.1d .1a«o.:1 
_---..:.::::==-.:.:.:...:-=.-··- _..: "f9U}EJl'B8lOUpf ~~~~~~~~ 
121nizs BI8!ZPAOJB eZSHWO>jBuzfeu 1=5p~.M..OlY[ 
-EJlU02fBZ J !W9UZ0!UBJDBZ 1U1BWJ!J JW8ZS~8JU 

Słowarzyszrm:e jVlajstrów Przem. Włókn~słego' 
Poda;e się do windf•ill'1ŚCi członków, że W czwar· 

tek 1~go lutego o godz. 4 po pot odbędzie sięi w ioka"".' 
lu Stowarzysz•mia , . ' 

o g ó I n e doroczne zebra~ie 
, Po1 ą:ianem jest jaknai.licznieisze przybycie człon"'.'' 

kow, gdyz na porządku dziennym stoją bardzo wa,żne;.~ .. 
sprawy. . . 

Jedr1ocześnie zawiadamia się, że 27 b. m. o godz. 
4 po poł. odbędz]e si~ zebł"anie przedwyborcz~, 
na którem l i c z n y udział członków jest równieł. · 

-nqa.M.i-eu z a!ue1wnz0Jod .M. BłZSe..M. B!~:rY[eJA.Q 
·{autUt\OJU!łS3lQO 3\UAOtUnJ6 !l!S A 'l?{l~aJ!Q k/.\OU QOd 

il 
li 

n.t1oa1 2!'JJDMlO 1db1svu ·m ·q 96 ·up }f 3tJDMZ~ M I 

KURSY HANDLOWE 
przy St1w. łajet111 lamOJcJ @rac. łł11~t m. l.1~t 

Dzielna 50-a. (w lokalu 2-o; sz1rnłv1 Har1diowej.) 
Kancelarja kursów, przyjmuje zapisy na 2 gie półrocze codziennie 

oprócz nler1ziel i świąt od 5-7 wiecz. 
- Początek wykładów 10 lutego -

Szczegółowy program otrzymać można na miejscu bezpłatnie 

A lruszerka Drzymota. przyjrnuie -
chorvch. Pir.tr1F1wsirn. 22'.ł m 2B. 

Eeoriepiany używane, sirnpure, R.o 
il"' kicki F:anciszkań~a 29 d. Mnr­
jawicki 

*lupię \V dobrym stanie znajdującą 
~się ściano garderobiana z lust,rem, 
do le or y t ar z a. Bliższa i.viadomośd 
w rcdakcii. 

pożądanym.- · 
Zarząd. 

i MYDŁO po 85k. f. 
jakoteż różne mydła 

po cenach najtańszych. Soda gwarantowana jako· czysta 
DRU 1(~R, fóDź, Główna 41, D. Jnh,ty. 

'if:,;,i.ulrlet>11y 1es· nauczycie• mate!ua- ~oszukuję dziewćzymci na po;;łu.gi Wo tyki Z wyższym wyKSZlałceniem l!l""' do zakl:adu freblowskie~o~ od g, do klas starszych gimuazium (20 go- 9-7 wieczór Skwerowa 18. d~in tygodniowo). Oferty pod litera„ 
mi „A 13. ". składać w arlmi nistracH ~~os,;.uKuię miĄS?arnnie słoneczne 1 ni.;imn "'~. suc!:le. 3 pokoje z kuehnią wszel· 
i:e.i..oszu„u16 się czl:owie.rn ubt.naJ- kie wygody, za pr.zystępną. •. cenę· 
l!if mionego z wyrobem mydła do o.~erty p~oszę „składac w adm~mstra· zakładu chemicznego na prowincji, ~J~....;..J·;__ ______ _ 
na dobrą p~a~ę. A~~esy pr.oszę sK:ła - 1000 pudów suchych, smolnych dać w Mnumstrac11 „Kuriera Łódz- pi;enków do sprzedania Piotr• 
1<it>t!O" <ll:l .:r. P" ~~9g Stróż w3ka.7;e. · ~::;:_. ___ , 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ fi're11uanuerata wynofU:: 

w Łodzi rocziałe - rb„ ti, pó!r. - rb„ a, ll:wart. - rbN 1„50, 
miesięcz - kop. 50. . 

. Za. odnoszenie do domu dopłaca się miesięcznie kop. 20. 
oa. prowine.11. (z przesyłką pocztową) rocznie rb„ 8„60, 

półr.-rb„ 4.30, kwart.-rb„ 2.15, mles.-iwp, 75„ 

iagranicą : w Nl.,.mt'z.ecn rocznie-mk„ 24, półr.-mlk„ ,12„ 
Jrwa.rL-mk„ 6, mies.-mk. ;.::. 

W Ausl:.r,I: rocznie-ker„ 30, półr.-kor„ 151 kwartaluie -
kor„ 7.50, m1es.-kor„ 2~50i 

Redakcja .i Administracja 
:Zachodnia 37, 

otwarta od 8-ej rano -7 wiem~ .• w niedziele, 
od B - 12. 

ncaaldor przyjmuje od godz. 12-2 w pot. 
• ..,„_ -·· ·~~~---.„ 

,Vf 1~wca 1 .re,oa.klor 11ac2.e1113 hJJilinni ksi~.żek (Zachodnia 37). - . - - - - --„~ "'~- "·"··- . ..„ - --·· . ...-...-~- ~ ~~ ~- .,„ ___ ,,,,.,.,. ... __ ~ ~, . ·-·· .... --· ·- ... · 

:Nadesł'an~ ~ ~1r·6ell · 1.elcstem l w tekście kop. 50 7;/l. wiersz 
pel.lt.owy 1 łam. pr~ed telegramami kop 60„ 

lł~klamy :a z;a teleg;ra.rna1ni kop. 23 Zia wlers?l pel:.lt. 1 ła.rn 
~ekrologja 11 za wiersz;. pet. 1 lam. kop~ 30„ 
&_Vlfyoz:ajne ogłoszenia = za wiersz pet.. 1. tam. kop. ł 
il»łałe ogłos~enia: za wyraz po a kop.~ każde ogłoszenie na.1-

m,me) 25 lt •. posady poszukhvane po 2 k.. za wyraz 

Za doląezenie reldam liczy się po ~ rb., od tysiąca. · _ ~···.j 
Druk 111 N. Kurjera Lód~kiego" ha-chodnia. aL.," - -- __:..,_ ~._._ '--.... --· -~"'-.V;°'i>" „du.;i: .... -;,~i;...._.,,;r_~ .... ~ 




